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Pismo poświecona sprawia robotnika» i isifofipnsji praeająoaj

CfiE pseBnasintr.
H e s i tá is  i t r  
u  prtminnii * i 
Zagnsnicą „
Za odnoszenie doli­
cza Eię miesięcznie 

100 Mk.______
Fałda nowa podwytk» 
»ŁcirUznJe Jnt przyjęta 
cfłcezccls cid dnia zrola- 
i j  t tn  be* uprzedniego 

lívrícdonilenta.

A dm in istrac ji o tw a rta  od g. 9 raao
do 7 wieczorem.

E e d a k t o r  p r z y j m u j «  w e  w t w r k l ł piątki 
od * — 7 w ieoi e r e m ,  . . . . . .......

Eetareterjat Redakcji otwarty dla i v
H icznoéel od 6—8 wieća. cadzieBan.
Kęksęlló» nientdaliwyoh al< da d r a k a  Rłiafceja ------------- ale x̂ rttJMu -------------
A r t j k ł t y  b a z  c z n a e z e s ia  h o « s r a r ) n a  i « i m  
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CENA OGŁOSZBN:
Przed te katem mk. 200 — 
w  tekście rak . 350.—rekU- 
iny mk. 200.—, nekrologi 
mk. 100—, komunikat? 
ruk.120, zwyczajne mk. 7 i 
za wiersz nomptreloTy 

jedaołamowy. 
Ogłoszeni* drobne 20 <nk. 
za wyraz, dla po 3 łukuj? 
cych pracy ora* ziyubla- 

ne dokument; mk. 15. 
Oglozzsnia znmlajtcswe 5 
50 proc. droiej.— Zagr,,- 
ntczae 100 proc. droljj. 
Obtoczeni* nadiylan: p> 
g. 6 wiesz. 50 proc- drol*;.

R sd ak c ja  i admimatraeja Przejazd  Ns & T E L E F O N  Mk 52. Konto czekowe P- K. 0. GO. 143.

— Prenumeratę i ogłoszenia dla pisma »Praca* przyjir.iije Łairo pism A. Zatorski, w Pabjaaicach. Zamkowa Nf. 15. — ~

R o b o t n i k  i  i n t e l i g e n t  p r a c u j ą c y  g ł o s u j e  n a  l i s t ę  N s  7 .

W sprawach organizacji Czoladzi Rzomieślniczej upraasta o przy­
bycie na zobranie do lokalu przy Al. Kościuszki 7ii. p. p. Starszych 
i Podstarszych Czeladzi Zgromadzeń Rzemieślniczych (Goapod Oze- 
ladniocych) w dniu 28 października o godz. 6 wieczór.

Delegat Czeladzi Warszawskich 
M. Luałańskr.

P r z e d  w y b o r a m i .

7 .

Í

„Cbjena", |nk to  wiadomo, język ma
d o ić  długi. 

Który )e| rozmaite oddaje  utługl,
Nawet kąaać nim omie, więc nailepU)

będzie,
Przyciąć go, a w net apokó] zapanuje

wszędzie
Chcesz li u iem nerow ać  endeckie  ozory 
Pam ię ta j  o «SIÓDEMCE*, Idąc na wy­

bory.

Wino 03. P. R. w Kaliszu.
W dniu 22 b. iu. odby ł «ię w Ka­

liszu w sali Piiharraonji wiec zwołany 
przez N. I*. K. Sala, mieszcząca około
2 tys. oeib, wypełniona była pó brzegi. 
P ierw szy przem aw iał przedstawiciel 
fjodzi kol. Młoteoki. W przemówieniu 
swem kol. M. streścił działalność „Chje- 
■y “ w Sejmie i poza Sejmem, i porów­
nał z agitacją i argumentami, jakiemi 
6ię posługują  agitatorzy »Cbjeuy* na 
wiecach przadwy borczych. Mówca w 
ewem przemówieniu poddał druzgocącej 
krytyce te wszystkie argumenty .C h je­
n y “, wskazuiąo jednocześnie na szko­
dliw ą dzialalnośó Jej dla klasy robotni­
czej. W końcu swego pr zemówieuia 
kol. Mł. nawoływał zebranych do odda­
nia swego głosu na listę N. P. li., jako 
jedynej Partji Robotni««.?], która szcze­
rze broni interesów klasy pracującej.

Po przemówieniu koi. M. zabierało 
głos 3 mówców z .Chjeny“, którym 
jednak kol. M. dal należytą odprawy.

Zebrani, po wysłuchaniu mówców, 
jednogłośnie postaujwjji głosować na 
listę N. P. R. M  K

Obecny.

Klęska CSi-Jc-Hy w Grw- 
d z i ą d z u .

(Napad bojówki Ch-Je-Ny na posła 
Redera. - - Wioo opanowali enpe- 

rowcy).
W dniu bm. odbył się w Gru­

dziądzu wiec Chrześcijańskiego Związku 
•»odno.ści Narodowej, na który zjachał 
8i'i cały szoreg „wybitnych“ eudoków 
i chadeków,

W dyskusji zabrał głos pos. Reder, 
wyświetlając kłamstwa i krętactwa 
mówców endeckich i chadeckich, za co 
wynagradzano go co chwilę burzą oklas­
ków' i okrzykami: „Niech żyjo Piłsud­
ski!, Niech ty je  NPjtU* Okrzykom tym

słabo przerywano ze Htroof sympaty*
ków Chjeny, którzy zgromadzeni po 
kątach, starali siq atworzyó zam ęt i 'za­
mieszanie. Mimo tyoh przeszkód poseł 
Reder zdołał ukończyd swoje półtora­
godzinne przemówienie, na końcu k tó­
rego zaintonował, a za nim wszysoy 
„Uoro coś Polskę“.

Zaznaczyć trzeba oburzający fakt) 
a mianowicie napad ze strony  bojówki 
chadeckiej na posła Redera, schodzące­
go z mównicy. Oburzeni do najwyż­
szego robotnicy rzucili sią na ratunek. 
Zrobiło sit} zamieszanie, w czasie k tó­
rego przywódcy Chjeny czemprQd¿ej 
dali drapaka.

W podniosłym nastroju odbył eię 
wiec dalej. Żabie rało gło» kilku mów­
ców, dając wyraz oburzeniu z powodu 
tak  dalece n iechrześcijańskiego czynu 
pachołków Chjeny. Wiec zamknięto 
okrzykiem: .Niech żyje NPR.ł* i od­
śpiewaniem pieśni .N ie  rzuci m ziemi“.

W imię .chrześcijańskiej 
Jedności narodowej*.
Spokojna i sta toczna Wielkopolska 

s ta ła  się widownią najgwałtowniejszych 
walk wyborczych, gdy* panująca tam 
dotycboza3 Ch. J. N. nie chce dopuá- 
o¡6 innych frrup do współubiegania się
o mandat. To tefc prawica, przy zupeł­
nej bierności władz m fejscowych, dzia­
ła tam krwawym terorem. Oto fakty z 
jednego tylko dni«. Podczas wiecu w 
Kurniku, urządzonego prze* N. P. R„ 
kilkunastu  wyrostków pocięło wznoalć 
niedorzeozno okrzyki i przeszkadzać 
mówcy kol- Antouiemu Ciszakowi, se­
kretarzowi N. P. R, Gdy wiecownicy 
wypchnęli awanturników za drzwi, ći z 
sąsiedniego pokoju restauracyjnego po­
częli przez drzwi rzucać w mówcę bu­
telkami. Wiecownicy chwycili za krze­
sła i wyparli adherentów Ch. J. N. 
Wiec skończył się spokojnie, mówcę z 
N. P. R. iiugrodaono niemilknąoemi o- 
klaskami. Coca przeciwnicy nie dali 
za wygraną; podpatrzyli, aż p. Ciszak 
opuść.ł zgromadzenie i napadli na niego 
w rynku, bijąc kijami, Zelüznomi drą­
gami, kamieniami. P. Ciszak padł bez- 
przytomny: dopiero policja wydarła go 
z rąk  tłuszczy. Ala on cięZką ranę  w 
głowie, podoiti oko' i sińco na całem 
ciele. RównieZ napadnięto na robotni­
ka, który przetfuduiczył wiecowi i dot- 
kii wie go pobito.

Drugi analogiczny wypadek zda 
rzył się te go 88mego dnia w Odolano­
wie. Nar. Partja R )b. zwołała na ryn­
ka wisa ęnedw jborosfa Kotara* nial

wygłosić poseł N ader;  kiedy jednak 
wszedł na trybunę, przywódoa .ch rześ­
cijańskiej“ bojówki, niejaki Kasprzak 
dał znak i wtedy chjenlści rzucili się 
na posła, strącili go na ziemię i zaczęli 
bić. Pełczyński stanął w obronie po- 
tda Nadera, wówczas bojowcy tak go 
poturbowali, t e  mu rękę i dwa Zebra 
złamali. Policja m usiała białą bronią 
rozpędzić bojówkę. Stało aię wszystko 
tak  prędko, te wiecownicy zanim zdo­
łali zmiarkować co się dzieje, juz  stali 
się świadkami tego zwierzęcego zajścia. 
Charakterystyczne, to bojówki chjenis* 
tów skfadaią się z 18 — ’¿2 -letnich 
mlodiieóców, będących jednak pod kie 
rownictwem starszych ludzi.

W szystko w imię .chrześoijań- 
fckiej jednośoi nar. dowej*.

Ojciec Święty zabronił kan- 
tiyd£wąnia ks* arcyb. Teo- 
d c r o w ic sc w i i k i .  biskupowi 

Sapieże.
Dowiadujemy się, ie  Papież 

zabronił kandydowania do Senatu 
ks. arcyb. Teodorowiczowi i ks. bi­
skupowi krakowskiemu Sapieże. Jest 
to prawdopodobnie wywoiane oba­
wą, aby kościół nie był nadużywa­
ny dla celów wyborczych i politycz­
nych wogóle.

Burzliwy wiec Cbjeny 
w W arszawie.

Wozoraj w sali Muzeum Przem y­
słu w W arszawie odbył eię wiec, zwo­
łany przez Ch. J. N., na którym pan 
Stroński miał charakteryzować przeciw­

ne obozy. Referent był tak  stronny, 
te nawet wśród publiczności wieców 
Ch. J. N., odznaczającej się bezkry tycz­
ną w;iarą w szerzone hasła, wywołał 
energiczne sprzeciwy. Tu jednak  w y ­
stąpiła w całej okazałości bojówka „chi- 
jeuistyczna“, używana dotychczas d-i 
rozbijania cudzych wieców, i wszystkich 
niezadowolonych poczęła maltretować 
i wypychać z sali. Powstało ogólna 
zamieszanie.

O słra ży wyborczej i f « j  
uprawnieniu przedwybor-

czom.
Celem umotliwieaia głosowania 

członkom straży wyborczej oraz siłom 
policyjnym generalny komisarz wybor­
czy zawiadomił władze tutejsze, ii. oso­
by te mogą głosować również w tym 
oWodzie, w którym w dniu wyborów 
wykonywują swoją służbę, a nio tylko 
jedynie w tych obwodach, w których 
są wpisani na listę wyborców.

Obwód ten jednak musi znajdować 
się jedynie w obrębie tego samego o- 
kręgu wyborczego. Przez osoby s t r a t  
pełniące rozumię się wszystkie osoby 
przeznaczone dla zapewnienia bezpie­
czeństwa komisyj wyberczych, a zatem 
nie tyiko te, które pełnią strafc bezpo­
średnio przy lokalu wyborczym, ale 
t a k ie  i rezerwę straży i urzędników 
państw owych oraz samorządowych, ma­
jących nadzór nad bezpieczeństwem. 
Osoby te muszą się zaopatrzyć w za- 
swiaftc/enio od komisji tego obwodu, 
w którym wpisani są do spisu wybor­
ców, że nie będą glosować w tam tym  
obwodzie. Zaświadczenia te wydawana 
będą przez komisje obwodowe. bip

G r o ź n e  w id m o  b a n k r u c t w a  N ie m ie o .

awaHfci Metcy isi* h u m  
działać •

KRÓLEWIEC, 25. (PAT.) Rozwią­
zano po zamordowaniu Ratheuaua nacjo- 
nallstyozne organizaojo młjdziefcy nie­
mieckiej otrzymały tnów zezwolenie 
na publiczną działalność. Rcąd nie­
miecki poczynił tylko małe zastrzeże­
nia, in. i a., ażeby podczas zebrań z w. 
nie poruszano spraw wewnętrzao-poli­
tycznych.

Nowy gabinet angielski.
LONDYN, 24. (PAT). Definitywny 

skład nowego gabinetu augiełskiego je s t  
następujący:

Prezydent ministrów — Bonar Law, 
Lord-prezydent izby — Salisbury, 
Lord- kanclerz — baron Gave, 
Minister .spraw wewnętrznych — 

Bridgeman,
Kanclerz skarbu — Stanley Bal­

dwin,
Minister spraw ¡sttgramozHyoh — 

lord Curzon.

WIEDEŃ, U .  (PAT.) Dzisiejsza 
.Arbeiter  Zeitung“ donosi z Berlina: 
Wiadomości o przesileniu rządowem są 
jaszcze przedwczesne. Partja socjal­
demokratyczna nie przedstawiła joszcze 
określonych fcądań, domaga się tylko 
ra tow ania .m ark i niemieckiej i zabezpie­
czenia aprowizacji. Przedstawiciele so- 
cjal-demckratow zażądali, nby rząd 
Rzeszy oddał 300 de 360 miljonów mk. 
złotych ze swoich zapasów na s tab i l i ­
zację marki.

WIEDEŃ, 25. (PAT.) „Neue Preie 
P r e s e e 4 donosi z Berlina: Rząd n ie ­
miecki zaprosił do Berlina szereg wy­
bitnych rzeczoznawców finansowych 
zagranicznych, aby naradzić się z nimi 
w spraw ie zarządzeń, mających na celu 
przeciwdziałanie spadkowi marki nie­
mieckiej. Wśród zaproszonych znajdu­
ją s ię :  profesor Keynes, tajny radca 
Bossericg z Iłolaudji, Jenkn z Ameryki, 
poeatem rzeczoznawcy francuscy i 
tatowy.
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Mininf^r koloni} — D vcu:s!rre,
M I v  !Ia l . !ii —  : i P <!,
M iJalcr wojny — lord Dcrby, 
Mi;r.ter m..r;. narki — Amery, 

handlu —  G.emo,
’.ii; i-ter hy: jony — I h - w o n ,
Mii>:stcr rolrict-.a — Sanders, 
Sekretarz ¡¿tanu dla Szkocji—baron 

Mova
IV kurator generalny — Douglas 

Hogge,
> Prokurator dla Szkocji — Wiliam 

Wa'8 .
IV Jsckrotjiyzó stanu będą wyzna­

czeni w czasie późniejszym.

Wyssij u  ( s d n a t i  33fl8tiiiiioi.
LONDYN, 25. We czwartek będzie 

ogłoszony dekret rozwiązujący parla- 
nun i,  4-go listopada będą wystawione 
kandydatury, 15-go odbędą się wybory, 
a 20-go zbierze się Izba Gmin. Zazna­
czyć nałoży, żo nowo wybory odbędą sią 
w dniu roboczym.

Sejm Śląski.
(O d w łasnego  ko reu p o n d en ia )

KATOWICE, 26. Na wstępie oma­
wiano wniosek w sprawie
utworzenia kas em erytaI- 

nyoh
dla robotników, 'n lenależących do kas 
brackich. Dotychczas tylko bowiem ro­
botnicy kopalniani posiadają swoje kasy, 
zaś robotnicy w hutnictw ie pozbawieni 
si\ tej instytucji.

Pos. Sikora (NPR.) stwierdza, żc 
ha Górnym Śląsku walka o kasy emery­
talno trwa już 20 lat i że swego czasu 
sprawa ta upadla, w Sejmie pruskim.

Pot-. Machej postawił poprawkę do 
wniosku aby nie tworzyć nowej insty­
tucji emerytalnej, lecz rozszerzyć istnie- 
ące kasy brackie w ten , sposób, zmusić 
utników do utworzenia w swych zakła­

dach podobnych kas brackich i połączyć 
następnie wszystkie kasy w jedną  wiel­
ką organizację.

Wn osek oraz popraw kę poa. Ma- 
cheja odesłano do Komisji.

Po załatwieniu sprawy kas emery­
talnych wszedł na porządek dzienny 
wniosek pos. Meicra o konieczności 
utworzenia

urzędu dla mniajszośoi 
narodowych.

Wniosek uzasadniał referent komi­
sji pos. Kowoł (Niem. Partja Socjal.).

Przy tym punkcie zabrał głos Mar­
szałek Wolny, oświaaozając, ie  należy 
bezwzględnie utworzyć urząd mniejszo­
ściowy, przewidziany w konwencji ge­
newskiej. Urząd ten będzie miał za za­
danie kontrolę nad tem, aby mniejszości 
w obu częściach Śląska były traktowane 
równomiernie. Tymczasem władze nie- 
mieokie okładają aresztem zarobki Ipol- 
skie, zaś Śląsk potoki nie moie tema 
przeszkodzić, ponieważ niema w Niem­
czech urzędów opcyjnych. Wniosek 
poprzedzony będzie apelem do rząda 
niemieckiego, aby podjął kroki w kie­
runku powołania dobycia tej instytucji 
zc względu na uchodźców, którzy są tu­
taj i mają majątki po stronie niemie­
ckiej.

W głosowaniu wniosek pos. Meiera 
przyjęto.

Pos. Grajek N. P. R. i poseł Ada­
mek P. P. 8. referowali wniosek w 
sprawie

przydziału węgla
dla śląskiej centrali zakupów. Wniosek 
zmierza do tego. aby śląska centrala 
zakupów otrzym ała od województwa 
przydział 100 ty s .  tonn węgla, w ceiu 
zamiany węgla na środki spożywcze 
i na an y k u iy  pierwszej potrzeby. Po- 
s i ł  Grajek wykazywał niewspółmierny 
wzrost oochuuow koncernów węglowych 
w porównaniu z zarobkam i robotników, 
którzy zarabiają najwyżej 900 marek 
oziębnie, gdy koncerny zarabiają po 17 
iy*. u:k. na toinie.

Gdy chwilowo, w czasie przemó­
wień::» pos. Grajka, objął przewodnictwo 
wioe m.»isza<oK biniszK^ewicz, doszło
oo ostrej wymiany zaań między pos. 
Orfi kiem  a p .s . ks. lirzózką„ W kon-r 
OftWeiiCji ¿<s. Brzózka wr z z p a ła m i  

C .i <:. Zjeun. LuL  opuśclf s.tlę na 0 2 a i  
un.iiiia mowy.

i.nieiti’ym cłosow rd'j ddeŁł\no 
wwos 4< ¿j o w j j  . s  głos-itti "̂ »rWCTw*

¡ 0  T4 !.U iO j mi 
9 p i ? ! 'W

I La r.a wniosek 
now i'a na ę nié od 
C5Wi; . . nj : ' . :;cm 
W  nalbiiższcgó 5 3 ; 
Mjdzfe . ię w ¿.iąUk.

Nieobecnych b;io

marszałka posta- 
'o'iyÄ obrady1 nad 
r :jiku tî.’ionnsgo
' It .*1} ?fp il v'Jk O O -«.•

■ .lî « .ti r ,4j
l O i n

1j '- '.' 1. polska
I P'I.jü-iiJiS'iiil lltÉiii lOUtlBklWl

WARSZAWA, 25. (PA'r). W dniu
23 bm. przewodniczący delegacji pol­
skiej komisji mieszanej rozrachunkowej 
p. Józef Karśnicki wystosował do prze­
wodniczącego delegacji rosyjsko-ukraiń- 
skiej tejżo komisji notę, w której po 
zobrazowaniu dotychczasowego przebie­
gu prac komisji i ustaleniu na podsta­
wie faktów i (lat, żo metody stosowano 
przez delegację rosyjsko-ukraińską, bu­
dzą uzasadnione obawy, że celom ich 
jest utrudnianie wszelkimi sposobami 
wprowadzenia w życie postanowień art. 
1(5, 17 i 20 — tego trak ta tu  ryskiego, 
domaga się ustalenia 1 wprowadzenia w 
życie zasad, któreby umożliwiły zreali­
zowanie uprawnień nadanych przez trak- 
tak  ryski.

PoJrit’ p. tfnisiia Danino. -
WARSZAWA, 25. (PAT). Minister 

pracy p. Darowski w swoim objeździć 
Inspekcyjnym zatrzyma się między in­
nemi w Zagłębiu Węglowem Krakow- 
skiem i Dąbrowskiem.

W ostatnich czasach w obydwóch 
tych rejonach związki robotnicze zamie­
rzają wystąpić z szeregiem żądań za­
równo natury gospodarczej, ja k  również 
we wn^trzno-administracyjnej.

SI sjrsüls palsiwowel p o i ju i l  zloty.
WARSZAWA, 25. (PAT). Min. Skar­

bu podtije do wiadomości: W wykonaniu 
art. 9-tego Ustawy z dn. 23 września 
22 r. w przedmiocie wypuszczenia ośmlo- 
procentowej państwowej pożyczki złotej. 
Główny Urząd kasowy wydał zarządze­
nia wszystkim instytucjom, przyznają­
cym wadja i kaucje, ażeby Obligacje tej 
pożyczki były przyjmowane jako  kaucje 
i wadja na" razie aż do odwołania i w 
kwocie 24,000 mk. za obligacje wartości
10.000 mk. i dziesięć złotych polskich 
oraz 120,000 mk. za obligację wartości
50.000 mk. polskich i 60 złotych pol­
skich. Po zamknięciu sprzedaży ośmio- 
procentowej pożyczki złotej i wprowa­
dzeniu obligacji tej pożyczki na giełdę, 
normy kaucyjne i wadjalne będą us ta ­
nowione równocześnie z normami lom­
bardów w P. K. K. P.

Proces Fedaka.
(T rz e c i d i ie ń  ro z p ra w ).

LWÓW, 25. Na wstępie dzisiejszoj 
rozprawy zabrał głos obrońca dr. Głusz- 
kiewicz, k t ' r y  z powodu aresztowania 
dr. Sawczaka, adwokata w Szczercu 
(w związku z sabotażem), a jednego z 
obrońców próbował dopatrywać się w 
tym fakcie pewnego systemu, dążącego 
do przewlekania czy też uniem o liw ie­
nia procesu. Przewodnicząoy oświad­
czył, że aresztowanie dr. Sawczaka od­
było się poza kompetencją trybunału. 
Natomiast prokurator zastrzegł sobie 
ewentualne ściganie dr. Głuszkiewicza 
z powrodu postawionych przez niego za* 
rz-utów, jakoby aresztowanie dr. Saw- 
czaka było wynikiem jakiegi-ś systemu 
ze strony właaz.

W dalszym ciągu zeznawał oskar­
żony Fedak.

Zapytany przez przewodniczącego, 
czy nio porozumiewał się z nikim w 
sprawie zamierzonego zamachu, oświad­
czył Fedak, że tylko ogól .ikowo pytał 
się swoich kolegów, czy podjęcie ener- 
giczniej-s>ej akcji z jego strony nie byłoby 
na miejscu. Koledzy rzekomo nie od­
radzali mu tego. Mówił o tem także 
z kilku starszem i osobami, która plan 
jego zam achu aprobowały. Fedak nie 
podaje jednak ,  z jakiemi osobami m ó ­
wił o tem. Ze Sztykicin  w niedzielę- 
zupełnie  się , u a ,  widział i wogulo jp g y  
zeznania 'o d g ry w aj  ^p.3 c i i y  ł>jj*sjk). ,0 - 
k r : i 1 ił j-.l:o 'k l . ih r i . .  •, ( . ’r. 
n i le^ y ,  £a w cz,>s:e ś ledzi.va  c i t y i ia

u.*af.-U c r ton l r. \ a t"* ' n i  
go?. C) do rewolweru o .d o  , o 
nie otrzvm-'J go od pułkówn-*ra Se r .ti, 
ja k  : o l\ .tyk, lec;: mi 1 ‘¿0 je.-ZCZO 
z cza ów > :,i .Cy wojskowej.

W d i'.szym ci.^j-u r  z raw y od- 
czytywano rozmp.ita ta;r.e dokumenty 
crgajiizacrj .Kuma" i „Woli", rozkazy, 
plany, cdozuy, rolę przysięgi, instrukcjo 
i t. d., a między innemi czarną listę 
tych organizacyj, na której pierwszem 
miejscu już wówczas było umie3:czono 
nazwisko ś. p. Twerdochliba, zamordo- 
wanogo w d wa lata póź iej.

Po przesłuchaniu Fedaka Jedoń z 
obrońców domagał się od trybunału, 
aby zarządził odczytanie protokułu roz­
prawy w języku ukraińskim. Po nara­
dzie trybunał odmówił stronom prawa 
ingerencji co do spotobu prowadzenia 
rozprawy. Obrońcy zażądali przerwy 
dla naradzenia się, poczem oświadczyli, 
że wniosą protest do sądu apelacyjnego.

Po postawieniu oskarżonemu kliku 
pytań przez prokuratora, obrońców i 
sędziów przysięgłych, odroczono o go­
dzinie 8 rozprawę do 4.

Hiogits laszystAw.
NEAPOL, 25. (PAT). Otwarto tu 

kongres faszystów. Mussolini wygłosił 
mowę, w której przedstawił program 
partji.

NEAPOL, 2 6 . (PAT). Około 30000 
faszystów przeciągnęło w pochodzio u- 
licami miasta. Pochód otwarli deputo­
wani z łona faszystów oraz szefowie 
partji z Mussolinim na czele. Mussolini 
przemówił do tłumu, że uczyni wrs/,ystko 
co jest w jego mocy, aby faszyści wzię­
li udział w rządzie.

Hipad faiijSlflw 113 iciastj? „tali".
GENUA, 25 (PAT) Faszyści, do-“  

wiedziawszy się, że w lokalu dziennika 
.A van ti“ ma wygłosić przomówiemo 
Serrati, przywódca maksym alistów so­
cjalistycznych, wtargnęli przemocą, m i­
mo oporu karabinierów, -do redakcji 
w celu przeszkodzenia w wygłoszeniu 
przemówienia l zniszczyli cały lokal.

ZwietzM lanad müwi w Rosił.
RYGA, 26. (PAT.) Z Moskwy do­

noszą, że zajtwlerdsona została nowa 
ustawa w sprawie zwierzchniego zarzą­
du cerkwią. W skład zar/ądu  tego 
wchodzą przedstawiciele t. zw. »Żywej 
eerkw i- , dalej organizacje noszące na­
zwę .Odrodzenia cerkwi“, wreszcie de­
legaci lewej grupy »7ywej cerkwi“. 
Prezesem pozostaje metropolita m os­
kiewski Antonjusz.

IMimta palojowa. w Lozasoie.
PARYZ. 25. (PAT). Wobec te­

go, że Francja, Anglja i Włochy 
dosziy do porozumienia w sprawie 
miejsca i terenu konferencji poko­
jowej dla spraw Wschodu, Poincare 
zawiadomił rząd kemalistyczny, ie  
konferencja ta ma się odbyć do. 13 
listopada w Lozannie.

EwakBatja Iteiji ra MtzeiiD.
KONSTANTYNOPOL, 25 (PAT) 

Ewakuacja Tracji przez wojska 
greckie i ludność cywilną jest na 
ukończeniu. Wprowadzenie admi­
nistracji tureckiej w Tracji wschod­
niej nastąpi prawdopodobnie mię­
dzy 5 a 20 listopada.

Bszrutay w BaiitlA
BARCELONA, 25. (PAT). Przyszło

■ tu  dzisiaj do starcia między polioją a 
syndykalistami, podejrzanymi o przygo­
towanie zamachu przeciw gubernatorowi 
cywilnemu. W czasie strzelaniny jeden 
policjant oraz 2 syndykalistów zostało 
zabitych.

Eilipii tamka w B; I rlj.
WIEDEŃ, 25. (PATi. „Neue Freie 

Presse“ uonosi, że przybyła do Berlina 
delegacja francuska (okręgów zniszezo- 
uych pod przewodnictwem senatora Char- 
panticra. Na konferencji z przedstawi­
cielami związku jqu4o>yiąaego, dtiegacja 
iruncusk.\. zawaria. uinpwe, mającą ce- 

J a  (.ŁostafCieiiU; uracpiiawcom pcin'vQnej 
iikm  i*cjt ^ Ł e r ^ . i u  U ^ L w i . ^ g o  i #a f tn r -  

nienie im siły roboczej przy równocze-

snem włączenia do um ov.y zastrzeżeń 
uniom ï > 1 w i ijącyoh przęisiębiorcom dzia­
łanie n i, szkodę Niemiec. \Vczoraj przy­
ją ł ^elegację francuską kanclerz Rzeszy 
i oświadczył, żo poprze tę umowę, obsta­
je  jedna!: przytem, ażeby nastąpiło po­
rozumienie w kwestji ustalenia wysoko­
ści niemieckich dostaw węglowych.

F i t îü t  S3WÎ tfiif.
MOSKWA, 25. (PAT). Sowiecki ko- 

mlsarjat do spraw zagranicznyoh w no- 
oie swej do rząeu japońskiego protestuje 
przeciw działalnośoi dowództwa wojsk 
japońskich we Władywostoku, które ka­
tegorycznie odmawia podpisania układu 
w sprawio oddania miasta wojskom so­
wieckim i zażądało cofnięcia się wojsk 
sowieckich, grożąc w przeciwnym razie 
podjęciem działań wrojennych.

BERLIN, 24. (PAT). Przybył tu 
wczoraj Krassin.

Ptpiai mk «MiEp.
WIEÜKN, 25. (PAT). kNeuo Freio 

Presse“ donosi z 1 ’afyia: Ambasador wło­
ski w Paryżu Sforza przedstawił wczo­
raj na Quai d‘Orsay pogląd rządu svło- 
skiego na sprawę zwołania konf^encji  
wschodnioj. Według doniesień „Petit 
Paris ien“, oba rządy zgadzają się za­
równo na program tej konforenc.ji. jak i 
na to, żo winna ona być zwołana jak- 
najrychlej. Ostatnio wiadomości z I/Jn- 
dynu wskazują, żo i raąd angielski zaj­
muje podobno stanowisko. Jost prawdó- 
podobnem, że pierwszo posiedzenie kon­
ferencji wschodniej odbędzie się i;l li­
stopada.

i H e iM io te ti Udfitidi P/Kï.
( S p r a w a  8 -g o d /. in n eg if '  d n ia  p racy ) ,

G E N E W A , 25. (P A T .)  D zisiej­
sze p lo n a rn o  p o s ie d z e n ie  m ię d z y n a ­
ro d o w e j  k o n lo ro n c j l  p r a c y ,  n a  k tó ­
re m  o d c z y ta ł  r a p o r t  g e n o ra ln y  A- 
l e k s a n d e r  T h o m as ,  p o św ię co n e  było 
p r z e d e w s z y s tk ie m  s p r a w ie  S-gOdzin- 
nego d n ia  p ra c y .  A n g ie lsk i  de le ­
g a t  ro b o tn ic zy  ll.ulŁon u b o le w a ł  nad 
tein, że na k o n fe re n c j i  z ja w i ła  s ię  
mała liczba d e le g a tó w -ro b o tn ik ó w ,  
podczas gdy reprezentowani .są l i ­
czn ie  przedstawiciele rządów l p r a ­
codawców. S z w a jc a r s k i  de lega t 
ro b o tn ic z y  S c h u r c k  skarżył się , że 
robotnloy angielscy zajmują w r o ­
gie stanowisko woboc 8-godzinnego 
dnia pracy. Dalsze obrady n ad  r a ­
portem generalnym odłożono do 
wtorku.

Iiop p dpoM.uaka miynaM w K i l 1.
WARSZAWA, 25. Dala 23 b. ni. 

rybacy łowiąc ryby 1 wyłowili z Wisły 
pomiędzy Radziwiem a Dobraykowem, 
zwłoki oficera marynarki w szarży po­
rucznika. Sądząc z początkowego roz­
kładu ciała, trup znajdował się w wo­
dzie kilka dni. Rysopis denata: lat oko­
ło 40-tu, wzrost średni, włosy ciemno- 
blond, twarz okrągła, ogolony.— W kie­
szeni palta znaleziono bilet wizytowy 
Witkowskiego, dwa listy, z których je­
den nieczytelny, drugi zaś je s t  od rpd/,i- 
ny z napisem: „Pójdź ze mną*, dwa klu­
cze, przy jednym jes t  blaszka z num e­
rem 228, papierośnicę, oraz rękawiezki 
skórkowe.

Ostatnie wiadomości 
z Warszawy.

(—) Dnia 29 b. m. przybywa do 
Nowogródka Naczelnik Państwa. W 
związku z tem powsteł tu komitet oby­
watelski, złożony z 50 osób.

(—) Dnia ł pażdz ernika r.b. głów­
na dyrekcja państwowych zakładów 
górniczych i hutniczych objęta pod 
swój zarząd państwowe zakłady nafto­
we w Drohobyczu i państwowe wodo­
ciągi w Jaśle.

Z g i e ł d y  warszawskiej.
Notow ane: D olary 13,0'J

M ur i niem. 2.W
l'ru.«..i frano. 
i . .¡.ki Leli.

•u,. ** ¿-Ul* wtcriingL
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„WYGOB A “ j ñ a T r a t y  i za gotówkę
P I O T R K O W S K A  

K u  2 3 8

Konfekcję damską, męską i dziecinną, bieliznę, mafufak­
turę, obawie i wszelką galantarję w wielkim wyborze

U W AG A: W sK e lk le  o b s t a l u n k i  w y k o n y w a j m y  we 
w ła s n e j  p r a c o w n i  w p r z e c i ą g u  ł - c h  dni.

irada  wyborcza.
Okres wyborczy ma to do sie­

bie, ¿e działa niby nieodparty przy­
mus na ludzi i ioh charaktery. Ża­
dna, najbardziej intensywna propa­
ganda—nie zrobi w ciągu dziesiąt­
ków lat tyle dla rozpowszechnienia 
zasad demokratyzmu i humanitaryz­
mu—co jedna kilkutygodniowa kam- 
panja przedwyborcza w okresie pa­
nowania powszecliinego głosowania. 
W..życiu cocUiouuem, powsaedaiem  
widzimy między ludźmi różnice go­
spodarcze i towarzyskie, jesteśm y  
świadkami nieustępliwej walki ma- 
terjalnej, Nic natomiast z tego nie 
masz w ekreate wyborczym, kiedy 
głos każdego: pana i prostaczka — 
jednakową posiada wartość, a. tyoh 
ostatnich tem większą,, że są siłą, 
liczebnie w spoiecaseńatwla przewa­
żającą.

Chcemy w ierzyć—bo takie za­
pewnienia na każdym kroku słyszy­
my—że człowiek ozłowiekowi jest 
nie wilkiem, ale bratem i przyja­
cielem — tyle zewsząd apelów do bra­
tniej jedności i chrześcijańskiej mi­
łości.

Obserwując to wszystko zaczy­
namy się dziwić, dlaczego to społe­
czeństwo nie żyje stale w nastroju 
przedwyborczym? Jak to bowiem  
byłoby mile i pięknie. Nie byłoby 
krzywd ludzkich i ciężkiej walki o 
b y i pracodawca obchodziłby się z 
Robotnikiem, jak z własnein dziec­
kiem, zapłaciłby mu obętnle uczci­
wy zarobek. Me targowałby się  o 
dokładkę, dbałby o jego materjałne 
1 duchowe- potrzeby.' Nie byleby te­
go rozdziału mlędky htdftni. tej w al­
ki, łez i niedoli...

Ale w łaśnie w tem sęk, że te 
w szystkie .cudow ne przemiany*, to 
tylko zwyczajna maskarada na w y­
bory .

Maskarada. Dotąd znaliśmy coś
podobnego w karnawale... Ale wi­
dać, że jest tej maskarady cel jakiś, 
skoro tak szerokie zatacza ona krę­
gi. Owszem jest cel i to niemałej 
wagi: Chodzi o „drobnostkę" o... 
głosy wyborców. Ola tego to oelu 
warto zrobić niejedno poświęcenie. 
A o jakież najłatwiej jak nie o przy­
branie się w skromną, mało mówią­
cą szatę zewnętrzną. Tak na oo- 
dzień; o Iluż to słyszymy właścicie­
lach dóbr ziemskich, dyrektorach 
fabryk i banków, przemysłowcach 
itd. itd Napróżno szukalibyśmy ich 
Obecnie n a  Ustach kandydatów do 
Sejmu ł Senatu. Widocznie tam ma­
ją dostęp fcrime „demokratyczne za­
wody“.

Ot weźmy dla przykłada listę 
państwową kandydatów do Sejmli 
Ch-JerNy, opatrzoną—jak wiadomo 
—JS'»H-mym.Zarazna!)i JO-tatn miej­
scu uderzają na« dwa nazwiska: 
Szebeko Ignacy rolnik i Kowalew­
ski Konstanty, rolnik Na pierw­
szy rzut oka uderzające podobień­
stwo zawodu obu tych kandydatów. 
Obaj są rolnikami- -tyiko, żo p. .Sze­
beko .gospodarzy" {pr«w rządców 
i ekonomów) iw p aro ty Hi ę-
czoomorgow.em gospodarstwie i ma 
przeważną aaęśd akcj^ w ¿£dow*

skini Banku Zachodnim w  Warsza­
wie, a p. Kowalewski, „kmieć“ je­
dyny na tej liście dla „okra«y* —  
siedzi na kilkudziesięciu morgach 
piasków w  Opoczyńskiem. Następny 
numer— 11 — zajmuje p. Wierzbicki 
Andrzej— podany skromnie jako . in ­
żynier“— a w ięc inteligent pracują­
cy. O takt p. Wierzbicki to ciężko 
pracująoy inteligent. Siedzi w  Ra­
dach Nadzorczych aż coś 18-tu ban­
ków i towarzystw  akcyjnych, jest  
dyrektorem T-wa Przem ysłowców i 
kierownikiem t. zw. Lewiatana. or- 
ganisaoji, obejmującej oały w ielki 
kapitał w  Polsce. Ale w y; ludzie 
pracy, głosujący niebaesnie na 8-kę, 
macie go wybrać jako skromnego 
inżyniera.

W ten sposób idąc dalej nie 
poznajemy poprostu na listach Ch- 
Jc-Ny wielu ludzi. Weimy p. nr. 14: 
Gerlicz Wiesław—również inżynier; 
—nie każdy z głosujących nań bę- 
d*ie wiedział, że to dyrektor i ak- 
cjonarjusz potężnego T-wa akc. ko­
lei podjazd, w Łodzi; nr. 25 — Pu- 
dakowski Tadeusz cukrownik — po­
myślałby kto. że to pracownik w 
jakiejś cukrowni, a to wielki kapi­
talista i właściciel fabryk cukru. 
Najczęściej jednak powtarzają się 
.rolnicy*—jest to stanowczo zawód 
dziś najpopularniejszy.

Tak pod nr. 33 widzimy p. Ja- 
siukowicza. prawnika i rolnika w 
jednej osobie, na liście kandydatów 
do Senatu w Województwie Poznań- 
skiem widnieje zaraz po ks. Adam­
skim nazwisko dr. Szuidrzyńskiego 
Tadeusza, również .rolnika", na li­
ście kandydatów do Sejmu w okrę­
gu poznańskim na pierwBzein miej­
scu jest też .rolnik“ p. dr. Alfred 
Chłapowski z Bonikowa, w okręgu 
bydgoskim takie .rolnik" p. Leon 
Żółtowski z Niechanowa, który w 
tej gorąozce demokratycznej, zapo­
mniał nawet e stale używanym ty­
tule hrabiego! Inny kandydat tego 
samego nazwiska, a mianowicie p. 
Adam hr. Żółtowski, wielki obszar­
nik. właściciel Jarogniewic w Po- 
znańskiom. niefortunny twórca ugo- i 
dowo-konserwatywnego stronnictwa 1 
za czasów pruskich — ukrył się na i 
liście państwowej Ch--le-Ny do Sąj- i 
mu pod nr. 36-tym, jako skromny 
„profesor uniwersytetu w Pozna­
niu“ (oczywiśoio bez „hr.“),

Słowem: demokracja, lud, rów- 
uość stanów... Nio ma to, jakfwy- 
borył X.

i a k  k o m i s j i  L i g i  b a d a ł a  

p a s  n e u t r a l n y ?

D onosiliśm y -niedawno, ia  zakoń­
czyło  obja?.f3 strefy neutralr.ej polsko- 
litew sk iej 3ptx;fclna kom isja delimita* 
cyjne, w yłoniona przez Li;*ę N arodów .
3 fadała si* ona z pp. Saury, hisapeno 
i Łasicza, s*rba ety chorwsta. Zwiedze- 
nie {j«s6«y neutralnych wileńskiego i 
auwaisiriego ezyftiło wrażenie suchej for­
m alności.

O to jak n a s  informują o dzia ła l­
ności tej komisji naoczni ¿wiadbcwic:

Ody np. w pasis wileńskim łudnoić 
polako t/rosiła d u k a tó w  by poje- i

chali do  półn ocn ego odcinka pasa n eu ­
tralnego w celu  skonstatow ania na m iej­
scu  dokonanych tam  św ie lo  p zez 11- 
twinów bestjalsk ioh  m orderstw w p o-  
blitu  Jantszek, d elegaci Ligi N arodów  
odm ówili, ośw iadczając, że nie pojadą 
na odcinek północny bez epecjelnej zg o ­
dy rządu kow ieńskiego. N aogó ł d e le ­
gaci Ligi Narodów niechętn ie brali pod 
uwagę dowody, dostarczone przez stro ­
nę polską. Na odcinku suwalskim d e­
legacja dokonała przeglądu zupełnie p o ­
bieżnie bei widocznego zainteresowania

się  sprawą. II o  ile »echow anie s ię  pu 
Saury było  obojętne, to  p. Łasice, jaka  
słow ianin, od nosił się do. przedstawień 
polskich w sposób wyraźnie nieprzy­
jazny, zań wybitnie stronny na korzyić 
Litwy Kowieńskiej. J»k się zdaje, Ca 
zresztą zosta ło  już stwierdzone, dd<* 
gaci przybyli z gotowym projektem po 
działu pasa neutralnego.

Wrócili oni jak wiadomo do Ge* 
newy, gdzie opracowują ostatecznie swój 
raport.

» Sil mi f  M.
Jesień r. b. jest okresem zmiany 

kadencji parlamentarnej we wszystkich 
państwach Bałtyckich. Mamy już nowy 
parlament w Pinlandji, w październiku 
zaś odbędą aię wyoory w Łotwie i na 
Litwie.

Interesuje naa przedewszystkiem 
kweatja ułożenia się stosunków na Lit­
wie przy nowym parlamencie. Przed­
wcześnie byłoby już dziś rokować taki 
lub inny skład Izby, można jednak na 
zasadzie pewnej dysproporcji pomiędzy 
ugrupowaniami w społeczeństwie & w 
dotychczasowej Konstytuancie przypusz­
czać pewne różnice przyszłego parlamen- 

. tu Litewskiego w stosunku do jego do­
tychczasowego składu.

Bezwzględną większość w dotych- 
czasowein Zgromadzeniu Prawodawczem 
na Litwie miało stronnictwo Chrześci­
jańskiej Demokracji, liczące 50 posłów 
na ogólną ich liczbę 112. Stronnictwo lo 
wnosiło do Sejmu głównie szowinizm 
narodowy i radykalizm metod. Solidar­
nie dopomagało mu w tym kierunku 
drugie pod względem liczebnym stron­
nictwo Socjalistów Ludowców, liczące 29 
mandatów. Obie powyższe partje rozpo­
rządzały przeto 88 głosami, co stanowiło 
niemal cztery piąte ogólnej liczby po­
słów, tworząo w tęn sposób wybitną 
większość parlamentarną, w przeciwień­
stwie do stosunków panujących w Sej­
mie polskim.

Jak zaznaczono wyżej, stosunki te 
nie odpowiadają obecnemu układowi sił 
w społeczeństwie litewskiem. Dwuletnie 
przeszło rządy Chrzeaoijanskiej Demo­
kracji zniechęciły w znacznym stopniu 
ludność łaknącą po długiej wojnie przy­
wrócenia dawnego ładu i bozpieczeń- 
stW*a. Ten wzgląd spopularyzowało bar­
dzo wśród ludu litewskiego stronnictwo 
bardziej umiarkowane pod nazwą „Zem- 
dirbiu S^junga“ (Związek Rolników), któ­
ry w porozumieniu z zachowawczym 
stronnictwem inteligencji litewskiej „Pa- 
żanga* zabrał się energicznie do orga­
nizowania swyoh zwolenników i w dzi­
siejszej sytuacji przedwyborczej stanowi 
narówni z Chrześcijańską Demokracją i 
z socjalistami jedno z najpoważniejszych 
stronnictw na Litwie,

Przy takim układzie sił rola decy­
dująca, języczka u wagi, przypadnie o-

czywiście na drobniejszo stronnictwa i 
ugrupowania sejmowe, do których zali­
czyć należy w pierwszym rzędzie mniej­
szości narodowe, jako to żydów, pola­
ków, białorusinów i rosjan, oraz w nie­
licznym stopniu niemców.

-W dotychczasowym Parlamencie 
Litewskim nic mieliśmy przedstawicieli 
„Zemdirbiu Sajunga“, trudno jest wobeo 
tego ustalić z całą pewnością system i 
taktykę perłamentarną jaką to stronnic­
two sobie obierze. Pewne jest jednak, 
że jako stronnictwo skrajnie opozycyjne 
w stosunku do dzisiejszego rządu i za­
barwione znacznie bardziej konserwa­
tywnie od Chrześcijańskiej Demokracji, 
a tembardziej od socjalistów, zajmie ono 
stanowisko nieprzychylne w sprawie u- 
rzeczywistnienia reform wewnętrznych, 
uchwalonych przez dotychczasową Kon­
stytuantę. Pod względom narodowościo­
wym znana jest „Pażauga“ i pokrewni 
jej „Zemdirhiści“ jako ugrupowania wy­
bitnie szowinistyczne, wyznające narów­
ni z Chrześcijańską Demokracją zasadą 
wielkiej Litwy narodowej, a nie narodo­
wościowej; zagadką jednak je s t  dotąd 
ustosunkowanie się tych stronnictw do 
hegcnion.|i niemieckiej na Litwie.

Przyszły Parlament Litewski rokujo 
w razie spodziewanego powodzenia u- 
grupowań prawicowych, zasadniczą zmia­
nę dotychczasowego programu polityki, 
nietylko wewnętrznej. Przy odpowied­
nich wpływach i umiejętnej akcji ¿ze­
wnątrz może zainicjować równie/, cał­
kiem nową politykę zewnętrzuą.

Nie należy wątpić, że świadomi 
swych najżywotniejszych interesów rui 
Litwie, Niemcy, dołożą wszelkich możli­
wych starań, aby utrzymać tak korzyst­
nie dla nich rozpoczęty przez Chrześci­
jańską Demokrację program litewskiej 
polityki zewnętrznej. Niemcy jednak są 
dziś ekonomicznie słabe, a głównie pod­
dane ścisłej kontroli finansowej ptzez 
Komisję Reparacyjhą i Komitet Uwurau- 
cyjny. Wobec togo trudno im będzie za­
spokoić wszystkie potrzeby materialne 
ubogiej i zdezorganizowanej gospodarce« 
Litwy, która będzie zmuszona iść ręka w 
rękę z każdym, kio się podejmie zorga­
nizowania jej żywią gospodarczego.

Ł U.

Polska -  Szwajcarja — Jugosławja.
Już niejednokrotnie wskazywaliśmy 

na dobroczynne znaczenie 'zagranicznych
w ycieczek dziennikarskich dla naszyćjh
interesów narodowych i państwowych. 
Obecnie mamy do zanotowania świeży 
fakt na potwierdzenie {»o wyższego.

Oto ostatnio bawiły /.'.Lodzi dwie 
wycieczki dziennikarzy ¿agraniczny i ii: 
szwajcarska i jugosłowiańska. Rezultaty 
tych wycieczek były dla nasb. dodatnie. 
Opinja publiczna S/.wajcarji pozbyła, się 
wszelkich uprzedzeń 4° Polski. A uprze­
dzenia te przecież istniały jeszcze w 
pewnych sferach, pomimo pracy rodaków 
naszych w Szwajcarji w latach wojny 
(Sienkiewicz, Osuchowski i inni), i szko­
dziły nam niemało. Obszerne publikacje 
rdzennych Szwajcarów o Polsce, polne 
entuzjastycznych wyrazów sympatyj dla 
naszego narodu, — zjednały nam we 
wszystkich Szwajcarach przyjaciół. Za­
sługa !to zwłaszcza pp. Mureta, M,illhou-]j 
da, Kurłana i innych, którzy nad zbliże­
niem Szwajcarji i Polski z szczególnym 
łapałem pracowali.

Po dziennikarzach szwajcarskich 
jwybgdt de Polski dziennikarze jugosłor

wiańsoy. Sześć osób. Przejechali Polskę 
wszerz i wzdłuż, powrócili do swego 
królestwa „Kroatów, Serbów i Słoweń­
ców“ i w całej prasie jugosłowiańskiej, 
dotychczas zaledwie od czasu do czas* 
wzmiankującej o Polsce, ukazał się 'sze­
reg artykułów i feljetoników o naszym 
kraju.

Redakcja nasza otrzymała z Zagrze­
bia kilkanaście numerów tamtejszych 
pism z opisami wrażeń z Polski. Wszy­
stkie opinje serdeczno. Nasi koledzy  
jugosłowiańscy piszą pięknie i sy.c?,ćrze. 
Polskę widzieli poraź pierwizł, choć 
przecie „nie tak daleko“... I są zdum ie­
ni ogromem tego,.cośmy w ciągu 4 lut 
niepodległości Uczynili dla odbudowy 
naszego życia państwowego. A pizytem  
w artykułach — bratni słowiański sen­
tyment dla uas:,.l.yle wspólnych serdecz­
nych ńici łączy nas — Polaków i Sło­
weńców* pi.i/e red. Parmaceric w za- 
grzebskiej „RjcCi". 1 znów oto opinja 
bratnich nam społeczeństw słowiańskich 
dowiedziała się rzeczy o Polsce, której 
nie znała prawie woale przedtem.

A po unicsicuiaoh—po seatymonUdi
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Interesy handlów»», ¡’o wycieczkach dałen-" 
nikarzy — przybyły do naszego kraju 
misje nardlowr: szwajcarska, potem ju­
gosłowiańska. Nasi koledzy po piórze 
dostarczyli faktycznego materjałó mi­
sjom ekonomicznym. Praca ułatwiona!

D ziennikarzom  jugosłow iańsk im , a 
zwłaszcza pp. S tefanow i Parm aceyicowi 
z zagrzebskie j  .R i jec i“, p. Popovicowi i 
p. Zubecowi należy się podzięka od Po­
laków za życzliwość w u jęciu  zagadnień  
dotyczących Polski. Jugos ław ji  — za 
w dzięczną pracę nad  zbliżeniem bra tn ich  
narodów słowiańskie!*..

Jan Woj ty naki.

Diedwlohs, głównodowodaącY wołg
¡.ntybolszewickieroi a a  Dalekim W

K o n i e c  r e p u b l i k i  

w ł a d y w o s t o c k i e j .
Z Moskwy nadchodzi wiadomość, że 

bolszewicy podkopali agitacją i propa­
gandą dyscyplinę w szeregach antybol- 
szewiokich wojsk białej republiki so­
wieckiej generał« Diederichsa lak, że 
skutecauy opór yrieoiw wojskom czer­
wonym nie jest do pomyślenia. Japoń- 
»¿yoy opo»zisają w przeciągu tygodnia 
lerytorjom władywoswokie, a generał

■kami 
Heho-

dzie zawarł z genersł-gubernatorem Muk-
<ienn TBchan-TKo-Lingen, który jest kie­
rownikiem powstania przeeiw rządowi 
pekińskiemu, układ, na mocy którego 
armja autybolszewłcka wraz z mater­
iałem wojennym przekroczy granice 
Mandżurji. ,

Kząd bolszewicki zaniepokojony ta- 
i-un układem zlecił swemu ambasadoro­
wi w Chinach Joffemu, założeuie u rzą­

du chińskiego protestu przeciw przetrzy­
mywaniu antybolszewickiej armji Die- 
. eriohsa na terytorjum chlftskiem.

Według telegramów z Tokjo 
wojska czerwone Mikołajewsk i rozyo-^
- żęły marsz nu Władywostok. Generał, 
Lhcderiobs udał się na okręt japoński! 
i opuścił na nim Władywostok. Po Ju-1 
i eniczu, Kołczaku, Korniłowle, Denikinie 
i Wranglu pozbvli się bolszewicy obecnie* 
najniebezpieczniejszego Bwego wroga 
zbrojnego na Dalekim Wschodzie, ge­
nerała Diederichsa.

Wydarzenia te oznaczają koniec 
białej republiki władywostockiej.

Ostatnie wiadomości nadchodzące 
z Dalekiego Wschodu donoszą, ie los 
¡irmji białej jest już zadecydow any. Wy­
chodzące w Tokjo dzienniki donoszą 
/. Władywi stoku, że działająca przeciw 
bolszewikom armja z gen. Diederichsem 
ua czele poddału mę wojskom czerwonym.

OTaŁy f e i j e t o n .  
B A R A N Y .

(Bajeczka przed wy borew.)
W świetle zwierzęcym takie bywają wy-

[bory,
Wiec, by usunąć pojąć zami sianie, 
Niedźwiedź zaprosi! wilka, lisa I inne po-

fiwóry
Na przedwyborets zebranie.
Szło o to — kto ma rządzić: ozy lew,

’ hyiena;
Czyi zasiądą w sejmie przyi 

istawl
ł<*yJacłefe;

Ki go t:«m zwierząt postawi na ęctłe;
Kogo obdarzy mianem suwerena.
Wilk-pask«.rz tedy zagaja zebranie 
{Miat on na swem sumieniu swych kli-

[jenfów furę,
Których zagryzłszy, potarł ich mięso i

{skórę):
„Moi panowie i panie!
„Dziś niema wilków, owiec, ni baranów; 
.Tylko jedność wszechawl .rzęoa 
„Niech do walki wyborczej nas wszystkich

[:ach .cal
„Czy pragnie głosu kto z panów?“ 
Niedźwiidź-obszarnik, który, gdy minęły

(¿niwa,
Potroił ceny ibora i obroku,
Woli z tego powodu trzymać się na boku 
i wcale się nie od;.ywa.
Wreszcie lis o glos prosi; lis wśród zwie-

[rząt znanyi
Jnko chadeków i patron i głowa. \
1 ». b:k i uszytej kity widać z pod sutanny).fc 
Lis w takie poczyna słowa:
.Wa?,' drpo.'V przyjaciele,
„C nio, nwdiwicdzia, jan i ciebie, wilka,# 
„rcrr. "-v\ tj. * "'.'.¿bory o trochę, monety.
„N -: tr. :’b'l wleW ' .
elJ. jiie .¿l.a.d*ilTOT/’ kilka, * •

„A ręczĄ ie  szczęiUiwłe dopłynlem do
[mety.

„Ju* ja zrobię te wybory!
„Gdy będę miał p eniądze, tak *avrócę

[ 5 0 W Ę
„Wszystkim baranom, których poczet ma-

liny spory,
„Ze mandatów zdobędziem więcej nli po-

[łowę,
„Barany, — lude!: prosiy, z pobożności

[znany,
„Lecz okropne z nich baranyl
„Więc choć rozumem żaden z baranów

[nie grzeszy,
„Jednakże z tej lioznej r¿esiy 
„Będziemy mieli pociechę nielada.’
„Ody się baranom dobrze a długo nagada, 
„Ody opornym zagrożę represjami ?. nieba, 
„Przypomnę ogień, co z piekieł bucha, — 
„Wnet każdy baran usłucha 
„I kartęczkę z ósemką zanieśie, gdaie

[trzeba.
„Panom z nawiązką zwróci koszt zupełny 
„Najbliższa strzyża baraniej wełny.
„Na liście my będziemy, druhowie ko*

[chani;
„Na pierwszem miejscu listy postawić

[hjenę
.Za wszelką musimy cenęl
„Ta mandatu nie przyjmie, zbyt wielka to

[pani,
„Lecz na liście być musi, dla listy okrasy: 
„To bardso działa na baran e masy.
„W końcu listy postawmy jakiego baran*. 
„I tak nie przejdzie, lecz gdyby się stała 
•Rzecz niespodziana 
J  do sejmu wybrano takiego cymbała. 
„To wśród niedźwiedzi i wilków gromady 
„Gdzieś tam na boczku dam sobie z nim

[rady.“
Oklaski nagrodziły to lisie szczekane.
A kiedy wygłos ono Jeszae inne mówki 
Wtedy znm <nięto szlachetne zebraufe 
Potężnym hymnem czarnej międzynaro­

dówki:
„Ody ktoś jest głupi,
„Skórę się zeń łupi.*

Już po wyborach. Niedźwledś, jako że
[pan z panów, 

Dalej skórę dr/e z baranów,
A wilk paszczak«} rwie baranie mięso,
Źe aż mu się uszy trzęsą.
Lisek siadł sobie na b ku,
Niby to z bólem serca oraz łezką w oku, 
Mięskiem swoi h baranków swój łoł<]dek

[pasie.
Poznały się barany na lisie-niecnocic, 
Żałosnym bekiem w własnej kają się g u-

[pode,
Lecz po niewczasie.
Ody Ktoś jest głupi,
Skórę się zeń łupi.

S i  K »e U

Pod adrestm Kasy Chorych.
Ns jakiej podstawie swego czasu 

były komisarz Kasy Cborycb, p. Gallas, 
wydał okólnik, źe położnicom zasiłek na­
leży wypłacać tylko za 6 tygodni, a nie 
za 8, i dlaczego ten okólnik r  niektórych 
lecznicach obowiązuje, a w «laktórych 
dawno został skasowany?

Należałoby się spodziewać, ie nowy 
komisarz Kasy Chorych, p. dr. Giebar- 
towski. skasuje okólnik, szkodzący ogó­
łowi członków Kasy Chorych i wprowadzi 
lád i porządek w tej instytucji, a tem sa­
mem uwolni Kasę Choiych od chaosu 
panującego tao za rządów p. Gallasa.

*
Wiadome iest ogólnie, *e w centrali 

Ka»> Chorych (Wólczańska 225), po skoń­
czeniu godzin nrzędrwych, pracownicy 
Kasy Chorych, zorganizowani w pepee- 
sowskim związkn, stała urządzają jakieś 
zebrania i pogadanki.

Na żebrania partyjne, przedwybor­
cze i różnego rodzaju wykłady—sądzimy, 
te uie |eat miejsce w Kasie Chorych. 
Wszak skfadki na opał, światło itp. płyną 
nietylko z kieszeni pepeasowców i komu­
nistów, ale od całego szeregu innych 
członków Kasy.

Są to wldGczaie pozostałości gospo­
darki, zaprowadzonej przez byłego komi­
sarza, p. Gallasa i jego doradców.

Członek Kasy.

Na ostatniem jposiedzonln komisji 
dla spraw ogólnych łódzkiej Rady Miej­
skiej rozpatrywano nowy projekt konce­
sji tramwajowe}, opracowany przez »Ma­
gistrat.

Dotychczasowe konsorcjum miało 
być przekształcone ua spółkę akoyjną 
kolei elektrycznej łódzkiej, w którejftma 
być zapewniony Magistratowi udział w 
akcjach  (1/3 część akcji) oraz l ja  miejsc 
w przyszłym zarządzie tejże spółki. Oka­
zało się Jednak, iż r/.eozony projekt wy­
kazuje pewne braki, a mianowicie w 
wzorach (formułki matematyczne), które 
mają służyć za podstawę zarówno przy 
każdorazowem ustaleniu wysokości ta­
ryfy (ceny biletu) tramwajowej, jako też 
przy perjodycznem przekalknlowaniu 
rentowności przedsiębiorstwa. Według 
owej formułki wysokość taryfy zależa­
łaby od a czynników, a mianowicie 
od stopnia w/,rontu kosztu energji elek-

tramjcwej.
tryoznej w porównaniu z ceną przedwo­
jenną, ód procentowego wzrostu robo­
cizny, oraz od procentowego wzrostu 
kursu franka szwajcarskiego od roku 
1013. Aczkolwiek wzór ten jest teore­
tycznie uzasadniony i zrozumiały, to 
jednakże nie daje się w chwili obecnej 
(gdy kurs franka dochodzi do 2200 mk.) 
zastosować, gdyż tary fu wynosiłaby co- 
najmniej 2 razy tyle oo obecnie. Rów­
nież i stopa amortyzacyjna (2 i pół proc.- 
rocznie) jeet za niską.

Jeden z mówców w końcu swych 
wywodów zaproponował, aby zarząd mia­
sta zasięgnął opinji rzeczoznawców z ra­
mienia Łódzkiego Towarzystwa Tech­
ników w powyższej sprawie.

Ostatecznie komisja do spraw ogól­
nych postanowiłajzwr'cić aię po opinję'do 
specjalistów tramwajowych zamiejsco­
wych. bip

Uwagi.
Tak bszoztlnie k ł a m a ć  t y l ­
k o  endecja i ohadecja, c i y l i  

Chjana, umie.
Komitet wyborczy Chrześcijańskie­

go Zw. Jedności Narodowej ogloai) m. 
in. w językach, polskim i ukraińskim 
odezwę do „Obywateli Wołynia“. Po 
rozmaitych komunałach 1 obietnicach 
Chjena tsk dosłownie kończy awoje we­
zwanie: „Ołosujcte za listą Chraelc. 
Zw. Jedności Narodowej, na której nie 
ujrzycie obtrarnlków i panów, locz «naj­
dziecie a a l»  V n mieszczan 1 włościan, 
dobrze in« % warunki bytu klas, do 
których netc , .

Jak widać z powyższego, ładną 
endecy I chadecy wyznają etykę chrze­
ścijańską. Wszak ich listy z ósemki 
pełne aą różnych książąt, hrabiów, ob­
szarników, kapitalistów i Innych poska­
rży. A na Wołyniu tak bezczelnie okła­
mują lud, zapewniając go, że na Ustach 
ósemii niema obszarników I panów.

A s ądte Chjena bierze pieniądze 
na wybory, na bałamutne odezwy, na 
bojowców, na chadeków, i Innych fa­
gasów, robiących endekom wybory? 
Wszak na to dają obszarnicy i paakarze.

A to ci kłamcy bezczelni ci zjedno­
czeni t  zw. „chtześcljanie*!

Sprawy robotnicze.
Zabrania d e leg a tó w  i pobor- 

CÓvx Związku „P raca“ .
Jutro, w piątek dn. 27 b. tn. o 

godz. 6 i pół wieczorem w lokalu 
P. Z. Z. ul. Główna 31, odbędzie 
się zebranie delegatów i poborców 
Związku „Praca“.

Sprawy bardzo ważne. Upra­
sza się  o liczne przybycie.

Walka z lichwą.
(Kary za lichwę. —  Przeciw pod­

wyższeniu ceny chleba).
Za niestosowanie się do rozporzą­

dzenia komiearjatn rządu w przedm io  
cia walki z lichwą ukarane w drodze 
administracyinej Samuela Zabłudowskie­
go, sk ład  priądzy (Piotrkowska 58) n a  
300 tys. mk., rzeznika Ch. Gr.ylaka 
(Wschodnia <2 na 200 tys. mk., Maili- 
cha Bornstajiia (Zgierska 10) na lOOj 
tys. mk., B. Endlanda (Kilińskiego 99), 
M. D rom buea i Majera Warszawskiego 
po £0 tys mk. Równocześnie po prze­
prowadzonej w dniu wczorajszym 
kontroli spisano 40 protokułów na nie­
s tosu jących  się do rozporzi^dzsnia o 
obowiązku posiadania faktur i rachun­
ków.

Tlum acząo  się pask iem  na m ąkę , 
u p raw ianym  od dłuższego czasu przez 
m łynarzy  i hand larzy  m ąką , p iekarza  

j w ystąp il i  z żądaniem  podw yższenia  cen 
chleba. W a tu te k  t ( g  > r* fe rą t  do w alki
* l ich w ą  i-rzy kom iaa ijnc ie  r / ą d u  wy i

dał zarządzenie przeprowadzenia ści- 
ałej kontroli wszystkich sklepów, han­
dlujących mąką, jak również piekarń 
oclem skontrolowania rachunków za 
kupioną mąkę. W ten sposób referat 
zamierza ustslió powód podbijania cen 
ua mąkę i winnych pociągnąć do suro 
we/ odpowi udziałności. bip.

Hi.
Kalendarzyk.

D iii li wer yale 
Jutro Sabiny*
Wschód słońca, 7 m. 0«
Zschód „ 6 rn. 8«
Wschód księlyca 6 m. 111
Zachód * 3 m. 17

—  Kwesta na Inw alidów . To­
warzystwo Opieki nad Inwalidami 
na Województwo Łódzkie (Ewauge- 
licka 17) urządza w niedzielę zna­
czek i kwestę w lokalach, przy 
Btolikach i na ulicach na rzecz in­
walidów wojennych.

Hojnie dopomóżmy wszyscy In­
walidom!

Zaciąg ochotniczy do Wojska Pol­
skiego. W myśl rozporządzeń M inistra 
Spraw  W ojskow ych odbędzie  się od 1 
l is topada  począwszy zaciąg  ochotniczy 
do w szystk ich  niemal rodzajów służby 
w ojskowej a zw łaszcza a r ty le r ji  i jazdy.

Zaciąg ochotniczy obejmuje męż­
czyzn, którzy:

. a )  urodzili się w latach 1904, 1903, 
1902, lub

b) należą do roczników starszych, 
nie ukończyli j ed n ak  28 la t  życia i w 
w ojsku  sta łem  z jak ichko lw iek  powo­
dów nie służyli i odbywać się będzie w 
poszczególnych P. ,K. U., do których 
ochotnicy zgłaszać suj winni celem re- 
gestracji .  Term in  zgłoszeń up ływ a 10 
l is topada b. r. Przy regestraoji  ochotni­
kowi przys ługu je  prawo swobodnego 
w yboru rodzaju broni. S łużba oohotui- 
cza rocznika 1902— 1904 zostanie w li­
czona ochotn ikom  do ogólnej ilości mie­
sięcy obowiązkowej s łużby wojskowej.

— Kanał wodny Śląsk, Lódż, Torań. 
Gdańsk. Ten niezmiernie in teresu jący  
p ro jek t o olbrzymiej doniosłości gospo­
darczej ze w zględu na zbyt bogactw  
śląskich i rozwój przem ysłu  naszej Lu­
dzi—zobrazow any będzie na  jutrzejszym* 
piątkow ym , odczycie w Stow. Techn i­
ków (A ndrzeja 8) przez gen. iu / .  Lipkow- 
sk iego  oraz inż. T illingora z W arszawy.

W ejście  dla członków Stow arzysze­
nia bezpła tne , dla gości 800 mk.

Odczyt, i lus trow any  przezroczami, 
rozpocznie się p u n k t . '  o godz. 8 m. 15 
wiecz.

— Czerwony Krzyż do ogółu. Zarząd
Ozerw. Krzyża zwraca się z prośbą o 
żądanie od inkasęutów , zapisujących 
ozłonków T ow arzystw a, pokw itow ań ze 
stemplowanych kw ita r ju szy  Polskiego 
Czerwonego Krzyża.1

— - Pobyt w Lviz\ -pesia angbbscioao. 
Ambasador, i m.uwfceł pełnomocny w
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"'pislkiej Brytanji w Warszawie podczas 
dwudniowego swego pobytu w Łodzi w 
towarzystwie sekretarza handlowego am­
basady zaznajomił się z łódzkim prze­
mysłem włókienniczym, zwiedzając cały 
*Z'.*reg wielkich fabryk.

— Zo Z.yiązku Młodzieży „Grto“. Wo­
bec niedojścia zebiania ogólnego w dniu 
15-X—22 r. do slcutku^z braku quorum, 
Koło III Zw. Mł. Pol. »Orlą“ zwołuje w 
drogim terminie zebranie ogólno na pią­
tek dnia 27-X na godz. 7 wieczorem. 
Zabranie—ważne bez względu na ilość 
członków.

— Osobisto. W dniu wczorajszym 
wyjechał do Warszawy w sprawach słu­
żbowych p. Wojewoda dr. Garapich.

— Organizacyjne zebranie Bratniej Po­
lacy AkaCem. Dnia 28 b.m. o godz. 7 w.
w gmachu Województwa odbędzie się 
organizacyjne zebranio JWojcwódzkicgo 
.Komitetu Bratniej Pomocy Młodzieży 
Akad. Pan Wojewoda dr. Garapich na 

. Prośbę reprezentanta • Brat. Pom. Akad. 
w Warszawie udziela poparcia akcji or­
ganizacyjnej. (lot.

— Nowe rozporządzenia walutowe min. 
•karbu. W M 89 „Dzionnika Ustaw* z 
dn 21 bm. ogłoszono dwa rozporządze­
nia min. skarbu w sprawie ograniczenia 
obrotów dewizami i wnlutami aagrani- 
oznemi.

Na mocy pierwszego z tych roz­
porządzeń zostają wprowadzone w 10 
drii po ogłoszeniu następujące przepisy:

Wywozić można:
1) * Na koszta podróży do wyso- 

k ści 1000 fr. szw. lub równowartości 
w innych walutach, jednorazowo na o- 
£°bę, za specjalną adnotacją na pasz-

rcle zagranicznym, względnie w razie 
wyjazdu na obszar wolnego m. Gdańsko, 
Dfi dowodzie osobistym, w tym ostatnim 
wypadku jednakże nie czyściej, jak raz 
na miesiąc.

2) Na w szystkie inne colo gospo­
darczo uzasąd: ione, o ile zachodzi ko­
nieczność dokonania zapłaty zagranicą  
i suma nie przew yższa lOOo fr. szw. lub 
równowartości w innych walutach.

Wywóz walut i dewiz, nie pocho 
dzących z kupna w bankach dewizo­
wych dozwolony Jest bez uzyskiwania 
fpeojalnogo pozwolenia do wysokości 
10o0 fr. szw., lub równowartości w in­
nych walutach zagranicznych. Dla wy­
wozu Bum do wysokości 3000 fr. szw. 
lob równowartości w innyoh walutach 
wymagane leet zezwolenie Polskiej Kra 
Jowej Kasy Potyozkowej lub joduego z 
jej oddziałów. Zezwolenia takio udzie­
ln e  będą za okazaniem paszportu za­
granicznego.
• Wy wóz marek polskich w gotowiż- 

nio, w czekach, przekazach lub zobo­
wiązaniach kupieckich dozwolony jest 
bez specjalnego pozwolenia do wysoko­
ści ieo tye. mkp. jednorazowo dla jed­
nej osoby, z tem jednakże, iż ogólna 
“Urna wywiezionych przez jedną osobę 
B»*rek polskich uto może przekroczyć 
w ciągu jednego miesiąca 300 .tys. mk. 
Pozwoleń na wywóz murek polskich d» 
"ytokeici 300 tys. mk. udziela PKKP i 
Jej oddziały.

Pozwoleń na wywóz sum wyfcszych 
we wszystkioh powyższyoh wypadkach 
udziela ministerstwo skarbu .lub wyz­
naczone przez nie organy.

— z aikohoism. Za zakłócenie 
spokoju publicznego i , ukazanie się w 
etanie nietrzeźwym w miejscach publi­
cznych pociągnięto do odpowiedzialnoś­
ci: Kłosa Piotra, ¿Nowo - Zarzewska 18, 
Kuczmarowskiogo Antoniego, Główna 28, 
Ofica Aleksandra Piotrkowska 8, Grabo­
wskiego Antoniego, Główna 87, Wojcie­
chowskiego Adama, Gubernatorska 21, 
Kolińskiego Ludwika, Pańska 41, Szam- 
Pomta Leona, Marysińska 8, Jasińskiego 
fygmunta, Pograniczna 2, Cederbauma 
^ o n a ,  Kurasika Stanisława, profesor­

ska 1, Iv'emc7,;:VV S-uana, Szkolna 7, 
Braun KitaVzv'O^ Bałucki R.ynęk, Ziół- 
kowt;k o,;-o Walfcuterro, Bałucki Rynek 3, 
Kurasika Feliksa,..Zgierska 35, Br.isldc- 
go JGzoù, Z^»|jąBy 5, Kwiatkowskiego 
Józef’. ’ Borysza 20, Jekiela Rajnholua, 
Łagiewnicka 25, Milczarka Michała, Ce­
glana 10, . Cutka Edwarda, Dolna 8 i 
Gruszkę Stefana, Kamienna 17.

— Podwi:C2arek literacki. Dnia 29 
października, o godz. 5 po poł., w sali 
Towarzystwa YMCA (Piotrkowska 243) 
dany będzie na rzecz Łódzkiego Koła 
Polskiej Macierzy Szkolnej Podwieczorek 
literacko-artystyczny. Program utrzyma­
ny w dobrym smaku wykonają znani ar­
tyści: pp. Jacobi-Zawadzka i Artur Za­
wadzki. Bilety od czwartku nabywać 
można w księgarni W W. Gebethnera i 
Wolffa, Piotrkowska K i 87, a w dzień 
przedstawienia przy wejściu na salę od 
godz. 3 po poł. Ceny miejsc od 300 mk. 
do 1500 mk.

i -  Węgiel dla pocztowców. Ministerjum 
poczt przystąpiło do zaopatrzenia pocz­
towców na zimę w węgiel. Ustalono wy­
sokość deputatu węglowego w ilości to­
ny na samotnego a 2\ tony: dla pracow­
nika z rodziną; deputat mają otrzymać 
tylko etatowi. Z powodu spóźnionej pory 
i niemożności zorganizowania dostawy 
węgla in natura dla pracowników pro­
wincjonalnych, Ministerjum uchwaliło w 
r. b. narazio ograniczyć się wydaniem 
wszystkim pracownikom ekwiwalentu w 
gotówce w .wysokości 35.000 mk. dla 
samotnego -¿¿LüOO mk. dla żonatego z I 
rozłożeniom spm y  na 4 lub 5 iat. Nie­
stety, zanim .przystąpiono do realizacji 
przyrzeczenia ceny węgla poszły w górę 
i za wydaną gotówkę pocztowcy węgla 
nie nabędą* w określonej ilości.

Spefcu'atja papierosami. W ostat­
nich dniach napływają liczne skargi na 
fabrykantów tytu łow ych, odmawiają­
cych eprzedaiÿ papierosów po ustalonej 
cenie w przewidywaniu podwyższenia jej 
od 1 listopada. ’ Wskutek tego znaczna 
ilość sklepów tabacznych pozostała bez 
towaru.

— Wstrzymanio wydawania paszport;w 
do Ameryki Minister spraw wewnętrz­
nych przesłał do Wojewodów okólnik 
następujący:

Z «trzymanych przez Urząd emi­
gracyjny danych od konsulatu St. Zje­
dnoczonych wynika, że liczba udzielo­
nych już przez konsulat emigrantom 
wiz przekracza kwotę wyznaczoną dla 
Polski na rok emigracyjny 1922123, t. j. 
do 1 lipca 1923 r.

Na skutek powyższego ministerjum 
poleca, by urzędy paszportowe od dnia 
otrzymania niniejszego okólnika zupeł­
nie zaprzestały;

1) przyjmowania od emigrantów 
affidavitôw do ostemplowania w Urzę­
dzie emigracyjnym;

2) wystawienia nowych pąszponów 
zagranicznych wzorów Nr. l  I 2 St. Z je­
dnoczonych Północ. A m eryk i;

3) prolongowunia paszportów na 
wyjazd do St. Zjedn. P. A. wystawionych 
zarówno przez krajowe Urzędy paszpor­
towe. jakoteż przez konsulaty poiskie w 
St. Zjednoczonych P. A.

— Echa zagadkowego samoboĵ twa- 
Niedawoo donosiliśmy o ujemmczem 
samobójstwie pewnej kobiety w Rudzie 
Pabjanickiej, która po usiłowaniu otru­
cia się rzuciła się d o  stawu, s k ą d  wy­
dobyta i przewieziona do szpitala zunr- 
ła .  Przeprowadzone dochodzenie wy­
jaśniło, ze denatką była Bugenja Kryoz- 
mańska lat 25, służą:«, bez stałego 
miejsca z a m i e S ć k a n i a .  b ip .

— Nagły zgon. Przy ul. Kruczej .Ns 4 
w mieszkaniu w^àsnem z niewiadomej 
przyczyny zmarł nagle Stefan Winiarski. 
Przy zwłokach wystawiono posterunek 
policyjny do przybycia władz sądowo- 
lekarskich. (lot.
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% iejski, C»ji einla i  i 5 3.
Dziś t. j. w czw artek  Teatr Miej­

ski daje „Peer Gynta“ H. Ibsena z p. K. 
Adwentowiczem na czele. Balet. Orkie­
stra symfoniczna. W piątek dla zrze­
szeń rob. i intelig. „Krąg interesów“ 
kom. J. Bonavcnte (po raz ostatni). W 
sobotę dla młodzieży szkolnej o g. 3 i 
pół p. p. „Wąsy i peruka“.

Z  ź s t l t i  G i s s n i z e c j l  f i .  P .  R .
P o sied zen ie  Zarządu Łódz­

k iego  GS PR.
W piątek o godz. 7 wiecz. w Klu­

bie (Piotrkowska 91) odbędzie się po­
siedzenie Zarządu Okręgu Łódzkiego 
N. P. R. Obecność członków zarządu,

S rzed6tawiciell wszystkich bez wyjątku 
zielnio i kół obowiązkowa. Sprawy 

ważne.
Z D zielnicy Widzew,

W czwartek 26 bm., o godz.. o g.
8-ej wiecz. w lokalu przy ul. Rokioió- 
skiej 91 (Klub Robotniczy), odbędzie 
się zebranie Zarządu i dziesiętników. 

•Sprawy ważne. Obecność wszystkich 
pożądaha.

— W piątek, dnia 2? bm. ogodz.
6-ej wiecz. w Klubie Robotniczym (Ro* 
kicióeka 91) odbędzie się korferencja 
członków N. P. R. Dzielnicy Widzew. 
Każdy członek obowiązany przybyć. 
Kto się nie stawi uważany będzie za 
wykluczonego z liczby członków. Spra­
wy bardzo ważne. i » " * 5 * " —

Z  D z i e i n i o j  .
Dnia 26 bm., o godz. 7 wiecz., Na­

rodowy Komitet Wyborczy Dzielnic/ 
Bałuckiej NPR., zwołuje zebranie dzie­
siętników i przedstawicieli fabryk; rów­
nież zainteresowani członkowie są pro­
szeni o liczne przybycie.

Sprawy ważne, związan#'-z wybo­
rami.

:;ZjJ : 3
Za znaczki zabrano: w fabr. J. 

Lubawski r a  ręce hol. St. Prawica mk* 
12,7Co, w fab?. Harszkowicz i Lipowski 
na ręco ko). Wł. Zboralskiogo mk. 8400, 
w h b r .  Szai Rosenblatta na ręco koL 
J. Siekierskiego mk. 20,000, na ręce koL 
Wlad. Wlazło mk. 3000.

Zebrane: na łistę Mi 205 vv fabr. 
Pilcer i Bromberg przez del. M. Korze­
niowskiego mk. 3300, na li»t? JSS 206 w 
fabr. Lingę (Wólczańska 51) przez po­
borcę Fr. Czaplińskiego mk. 14,810, na 
listę Mś 207 w fabr. L. Grohmana przer 
pob. J. Drewniaka mk. 10,416, na listę 
JSS 211 w fabr. Grohmana przez pob. J. 
Drewniaka mk. 3500, na listę i*fi 211 w 
fabr. Rozenblata (Karola 36) pr^T. pob. 
Nowaczyka mk. 7560, na Iistę4|p2i7 w 
fabr. Szsjblsra przez kol. Fr. Nowaka 
mk. 96S0, w fabr. Sz. Rozenblatta przez 
del. J. Grabowską zebrano na listę 
Ni 218 mk. 5030, na listę N* 219 mk. 
3470.

Zebrane przez kol. Szaniawskiego 
na zebraniu delegatów PZZ. w dn. 20 
bm. mk. 580,

Zebrano w fabr. A. Majstra w N. 
Rokiciu na listę M 147 mk. 14,600, na 
listę 145 mk. 9210.

Zebrano na listę >6 103 przez kol. 
Noborga mk. 3740.

Wśród członków PZZ. „Prac*“, w 
fabr. Hainwurela w Konstantynowie*ze- 
brane przez kol. M. Doliwkę mk. l7,4o0.

Zarząd Spółdzielni Pracowników Pań­
stwowych w Lodzi (Zawad ka I), zaw iada­
mia^ członków' tejże Spółdzielni, którzy 
wpłacili całkowity udział (5000 mk.), że 
mogą otrzym ać powtórną rację cukru
0 kg., w cenie 750 mk. za kilogr.

aaas ■ li' ~r

Prżed wyborami.
— Ny, Jo ne, na kogo ty potrzebujesz sobie oddać głos?
— Jaki ty głupi Mnjsie, na 16, na mnie;szoszczów narodowych.
— To ty jesteś g upi/jśk bik Jo.ne, kiedy tak mówisz, mi potrzebujemy głoso- 

wsć na tych, co nie są zydv, a lepiej jak żydy dla nas pracują napsikład w Łódzki 
M tgistrat, ja będę glosow. ł na pkpiees to jest Numer djugi.

— Oj Mojsie jaki ty masz delikatny rozum, jak s;.m cadyk z Góry Kalwarji.

Majwiększs w Łodzi

iKonstantynowska ÎS,
H is? r  r  ■ îT: f ? r '  n  *  r  n  - **' - ^  1g  »Vi> > • _ . -..Ł *,-j,. i

Pierwszy ras w Łodzi. Największa sensacja sszonu.

P, p

iüîüja 10 zidÊP JïL  a!B®?ilKP t e  p, t. „Bro en Gota“ czjü Gniłaś?!!' sïarb^“.
tac h 2 uJzlalppi Eddie Polo, ijüjo Lubak i Grace Gjjiąrd.
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Fenomenalny film holenderski!

f *I E R C I
Monumentalny dramat w  7 akt. ilustrujący martyrologję inteligencji rosyjskiej pod rządami bolszewików, 

Najpoważniejsza prasa całego św iata pośw ięciła obrazowi temu cały szereg artykułów i łeljetonów.
Orkiestra symfoniczna z p. M. LEWAKIEM na czele.

Kino Spółdzielni

M M i s M
u l .  S i e n k i e w i c z a  JMa 4 0 .

Ozie i dni następnych.

film ow y  w ła d c a  e k ra n «  G U N N A R  T O L N A E S

© T e tS Ł A fif  i Y a A
w  s w e j n a jn o w ­
szej k r e a c j i

W s tr z ą s ą ją c f  
d r a m a t  ż y c io ­
w y  w  6 akŁ

dSOBY: Profesor. Dr. Józef Sanden. Jego matka. Dyrektor banku, Marbu. Jego żona. Jutta ioli oórk». 
Olaf Thofnaen, młody malarz. Alfred Andcr, przemysłowiec, lilna, jego córka.

M u s y k a  p o d  k le r .  Z . 8A N D O M IK K H K IR O O . 
Początek przedstawień w soboty, niedziele I święta o godz. .1, w dni powszednie o 5 p. p., ostatni seans o o .li w.

UWAOA: Dla Calonków Spółds. Pracowników Państwowych zniżka ftO pro«.
D la  u r z ę d n i k ó w  P a ń s t w o w y c h  2S p ro c .  na wyjątkiem so b ó t ,  i Awiąl

W

Lecznica chorób zębów
Lekarza-dentysty H. P R U S 3

145. P io trk o w s k a  143. 
m r  BI« klasy robotaiozaj.

Z* plombowani« oraz wprawiania z^bó«, 
mmmmm—mm oplata podług taksy, ---

Z d o l n i

t o k a r z e - ź e la z
mogq się zgłosić  

Wodna 22.

Dr. m a d .

Bank Powszechny
S p ó łd z ie ln ia  z  n le o g r . o d p o w . 
i ó a i ,  Sienkiewioza 40.

d a w n ie j

Spółdzielnia Kredytowa Rzemieślnicza.
P r z y j m u j «  w k ł a d /  n a  o p r u o e n t o w a r i a  w e d łu g  ut|f' 

w y, u d z lo l a  p o ż y e s o k  s w o im  c z ło n k o m  i z a ł a t w i a  w e a e l l n  
c z y n o o A c i  b a n k o w e .

K a s a  B a n k a  o y u o a  c o d z i e n n i«  o d  g o d * . 9 —2 -* ie J  
I w e w to r k i ,  o s w a r t k i  i n r tb o ty  o d  g o d z . 5— ? w.

drukakmia nKCY»unsowa

„ P R R O T '
ŁÓDt UL PRZEJAZD Mt 8

Pierwszorzędny Zakład Krawiecki Damski
t f .  G O I t D lt U S T , Cegielniana ffe 6

przyjmuje wszelkie zlecenia aa sezon jesienny i zimo­
wy i wykonywa podług najnowszych modeli.

Specjalność: Roboty futrzane. w 8—8

Przyjmuj« obetalunM na roboty 
drukirtkie np.: Rachunki, Blan­
kiety, Cyrkularza, Kwltarjazze, 
AHsż* Programy 11 p. —  Ma 
Stawarz. I Oranizazyj robot­
niczych znaczne

W piątek 27 b, m. o godzinie 7-ej wieczorem  
w sali Stow. Handi. Polskich, przy ulicy Piotr­

kowskiej Nr, 108. odbędzie się

Ogólne Zebranie
członków zlikwidowanej kooperatywy „Handlowiec M >  

ski • z następującym porządki#« dziennym:
1) Sprawozdanie Komisji Likwidacyjnej.] 
t )  Wnioski.
Wrazio niedojćcia do skutku powyższego ze­

brania, następne odbędzie stę dn. 2. XI. b. r. o go­
dzinie 7-ej wieczorem i będzie prawomocne bez 
względu na ilońć obecnych członków.

Komisja Likwidacyjna.

D r ,  m e  4 .

ZELI GS OMOWA
P r z y j m u j e  od 11— 3; w  n le d a la -  

1# 1 ś w l ą t a  o d  2— 4.
U l  6  S i e r p n ia  ( B e n e d y k ta )  1. 

C h o r o b y  k o b i e c e ,  a k d n »  I w o* 
n e r y c i n e  ( k o b .) .  

U f l i w a n l a  w ia i tó »  o a  t w a r z y
reiołtrifn»»_______

Dr. SZllfiCHER
r h r o o i y  a k f tra e  I w e * t r y h * i*  

« • d j .  j  rzy.J.: 6— 7, w B ia d a , 
a  o d  1 1 - 1

Józef SZOAJCER
afcntzerja I chor. kobiaoe.

POMORSKA T.
P r a y j u iu j e  od  3 d a  i  p a  p o t

D r. J. SZ R E IB E R
Choroby chirurgiczna.
SIENKIEWICZA 9. 

Przyjmuje od r>—7 pp.

Br. Zyamaat ługowski
Choroby kobieca i okosm ja

oi- R oD stootfom k a 31
prayjm a je od &—7 p. p.

DENTYSTA

Ł  KOPROW SKI
Piotrkowaka 88.
Soda. przyjfli o d  10 — J 

I od 4 — 7, próea nfedsUL

Dr, Dutkiewicz
Ordynator Szpitala Miej­

skiego dla chorób skórnych 
i wenerycznych. 

Piotrkowska 50,
P r z y jm u je :  od  0— 11 l o d  4 —7

Dr. E . SO NENBERG
Powrócił.

C h o r o b y  *Wrne, drA g m o c z o ­
w y  c li  1 w u te r y e z n «  

Z IE L O N A  8 (12— 1 t 4— 6).

I— IIHU

Dr. m ed . BR A U N
Speojalista

Chorób wenerycznych, skór­
nych, moczopłciowych, 

P r z y jm .  1 0 - 1 ,  5— 8, patilo 4 — ł

Południowa 23.

•ypialolo, stołowe, urzą/Jzanle 
kuchenne, szafy, łóika, kraeeł« 
wledefisklo oraa wszystko co 
wchodzi w zakre* moblnrako 

HtOlMSkl.
C en y  k o n k u re n c y jn e !  

W. PRZEŹD7JKCKI 
Piotrkowska M  1 0 S .

M a h l c u H T  T  o w y  B ro n U ła w  r e g u b l ł  p j* i -  
H w l «¡Lir w M m W S m a a  P»«t nl-mleckl, wydmy *

Chojnaoh. . 270«—*r ó ż n e  t | i r z e i l a j f ,  f i r m a  ----- —
i .  P i e c l i a t a  n o l ld n e j  r o b o .  
ty .  P r o e im y  o z w r ó c e n ia  bacz­
nej nwagl, ie d r u g i e  p i ę t r o  
n i .  m a  n io  « • p ó ł n a g o  z 

p i e r w i m i a  p i e t r a m .
• I E S K I E S I C Z A  5 9 .  

oficyna, drugie wejśole 
elrwgin p i ę t r o ,  M io«x ,  28.

Pracownia gorsotów
N. KĘDZIERSKIEJ

ul. Piotrkowska 132

ll-gie pięiro, ironi
przyjmuje wszelkie obata- 
iunki w zakres gorseoiar- 

6twa wchodzące!I 
Uwaga: na łl-gie pigtro.

P i e r w s z o r z ę d n y

m m it DAMSKI
wykonywuje obataluokl podług 
oaUlaich modeli. Mając taul 
lokal, szyje po bardzo niskiej 
cenie Palta od 12000 mk., ko- 
etjuujy od 1&000 mk. Cngielula- 
Lft 47, front, Fajgenblat. 81-50

m

święta
B E N B D T r f A sr

S z k o ł a  R z e m i o s ł
We dna 3 3 v

p rz y jm u je  w s z e lk ie  z a m ó w ie n ia  w c h o d z ą c e  w z a ­
k r e s  ó h is a r s tw a  i m e c h a o lk L

Dr. !83d.

A r t u r  g a n a s z
MONIUSZKI JS6 11

p r z y jm u ją  ó d  6  1 p ó l  —  T p . p. 
Niedziel* od 10—11

Urolog
c h o r o b y  n e r e k ,  p o c h e r i a  1 d ró g  

■ u o e e o p tc lo w y e h .

Dr. L. m O L S K I
1’OWiBÓOIfi.

Specjalista
Ctcrćb łkćrB?«b, whndw, 
waneryer. nyeh. moczofjolo- 

w /cb, leczenia ćwlnlłam  
(lam pa kwercowa) 

od 0—2 1 5—S oi 4—» 
dla Pa'i 

ZAWADZKA J6 1.

O głoszen ia  drobno.
1 Tl W »  I i  i i  11 w ojenny ,  b. p o ­
i l i  W  H I  l U i l  m ocnik  plfiarza
gminnego, pos?u8u{c jakiejkol­
wiek precy. Olerty do .Pracy* 
dh W. R___________________
K r a ; z e « » l l  A n d rz e )  ¿ a g u b l ł  do ­

w ód o s o b is ty ,  w y d e a y  w Piń­
s k ą ________________________27  8 - 1

T ^ u b la k  Slinisłzw» zagubiła le- 
iv  gUymację trRmw»jowj|, wy- 
d/sną przez Zarząd Kot. El. ł.ódz.

I'  inkieW łc* A n n a T a g u b i l a  pasz- 
J p o r t  n lem lcck i f a m ilijn y , w jr- 

d i n y  v* I. > d z i . _________2745—3

Biieizkania SlerPo2?
kaja kwwcowa, szyjące w da­
mach piywetnych— jako wdzlęcr 
aoii ofUru!q pomoc w czyeio- 
OfeMy do .Pracy* pod W. 2

v  « • « '« '« « y  cz lo w lak  
l u i u u y  ,  p l f d o lc to i ą  p iak - 
t y k ł  b iu ro w ą  a r i z  rntynow:iOjT 
m ie z y n i tU  p o e z u k o je  j t g l tg *  
k o lw lo k  z e ję a la .  fc a e k a w e  d w  
ty  d o  A d m in is tra c j i  „Precz*  pod 
.E a e rg ic z n  *._____________

P o t r z e b n y " ' “ . , : , “ “ : ; .
larza do termlau nl. Przejezdni 
sklid poi;r?ebawy._____ 2745—j

Potrzebni chłopcy
do śliitarnl, Wólezańeka 15.____

aeUowiki Roman za^umt do- 
WÓll ooblsty, wyd»ny # 

Oórca Pabianic He). g?5t -3
piechota Marja\z»gublM kuni 
*■ od paezporta, wydani prii* 
Widzewską Manufaktury 
nUny ‘¿" t t - i
Óajnchold Btą|.hard ■¿•¿hitt 

kartą powołani*,, wydesą < 
Lo lzi, orlz pozwolenie na '->.*4 
X 635. .......  ... i __—<
S^mletanot) Antoninie skradło»* 

dowód osobisty, wydany *
I o d z L ______________27& ~i
UzmldrMarja zagubiła p.Hizi.ort 
O niemiecki, wydany w Choj* 
n*ch. 27H3—3 
4J?.warc .feu z a j u M i T i r i ę  de* 
O mabillzacjl, wydaaij w SioJl* 
ciecb._____________ 2747—5
riSkata 1'ranciezka zagubiła kar- 
*■ tę od paszportu, wydiaii prze* 
Widz.wKką Mannlektuf-j Bawrl*
nleoa.________________ I
r/endet Andtzej zagubił poittm 
U  wraz z 15'J00 ty*. Mk., woh 
8kową kartę ■iwolnteoia, I pokwl' 
towsole na 18000 mk. opUaco“* 
w «aele Skarbowej w tlriizirtarfji 
Leskawy znalazcę ręczy zwróć4* 
zneleriony portfel nn Iwkicld' 
#ką 37. ________

W ydawca Zarzad WoiewćiLtki W. i*. B. iioczooo -w drukarm «Piaoa“- Praeiaad 8, K edaklor odpowledziainjf ł*AWJCh UUUANIAi».


